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Gdy dziś rano przewodniczyłem uroczystej celebracji eucharystycznej 
w Bazylice Watykańskiej, złożyłem Bogu dziękczynienie za dar Soboru Waty-
kańskiego II. Wysławiałem także Najświętszą Maryję Pannę za to, że w ciągu 
tych 40 lat życia Kościoła, tak bogatych w wydarzenia, roztaczała nad nim 
opiekę. W szczególny sposób Maryja z matczyną troską czuwała nad pontyfi-
katami moich czcigodnych poprzedników, którzy z wielką pasterską mądrością 
kierowali łódź Piotrową drogą prawdziwej odnowy soborowej, pracując bez 
ustanku, by postanowienia Soboru Watykańskiego II były wiernie interpreto-
wane i wprowadzane w życie. 

Drodzy bracia i siostry, uwieńczę dzisiejszy dzień, w całości poświęcony 
Najświętszej Pannie, zgodnie z dawną tradycją udając się po południu na plac 
Hiszpański, pod figurę Niepokalanej. Proszę was, abyście złączyli się ze mną 
duchowo w tej pielgrzymce, będącej wyrazem synowskiego przywiązania do 
Maryi, w czasie której pragnę Jej zawierzyć umiłowany Rzym, Kościół i całą 
ludzkość. 

Rozważanie przed modlitwą «Anioł Pański»
(Rzym, 11 grudnia 2005 r.)13

Adwentowe oczekiwanie z Maryją

Po obchodach uroczystości Niepokalanego Poczęcia Najświętszej Maryi 
Panny w tych dniach zaczyna panować pełna uroku atmosfera bezpośrednich 
przygotowań do Bożego Narodzenia; jak widzimy, stoi już na placu choinka. 
W dzisiejszym społeczeństwie konsumpcyjnym w okresie tym pojawia się, 
niestety, pewne «skażenie» komercyjne, które może spowodować zmianę jego 
autentycznego ducha, wyróżniającego się skupieniem, umiarkowaniem, radością 
nie zewnętrzną, ale wewnętrzną. Opatrznościowa jest zatem okoliczność, że 
niejako bramą do Bożego Narodzenia jest święto Tej, która jest Matką Jezusa 
i która lepiej niż ktokolwiek inny może być naszą przewodniczką w poznawaniu, 
miłowaniu i adorowaniu Syna Bożego, który stał się człowiekiem. Pozwólmy 
zatem, aby Ona nam towarzyszyła; niech powodują nami Jej uczucia, abyśmy 
ze szczerym sercem i otwartym duchem przygotowali się do rozpoznania 
w Dzieciątku z Betlejem Syna Bożego, który przyszedł na ziemię dla naszego 
odkupienia. Idąc z Nią, módlmy się i przyjmijmy wezwanie, które wielokrotnie 
kieruje do nas liturgia Adwentu, abyśmy trwali w oczekiwaniu – oczekiwaniu 
czujnym i radosnym, ponieważ Pan niebawem przyjdzie: On przychodzi, aby 
uwolnić swój lud od grzechu.

W wielu rodzinach, zgodnie z piękną, utrwaloną tradycją, zaraz po uro-
czystości Niepokalanej zaczyna się ustawiać szopkę, ażeby razem z Maryją 
niejako na nowo przeżywać te dni wzniosłego oczekiwania, które poprzedziły 
narodziny Jezusa. […]

13  „L’Osservatore Romano” 27(2006) nr 2, 12.
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